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– Ojej! Tak mało czasu! Tak mało czasu! – powtarzał bez końca, szepcząc sam do 
siebie Adalberto. – Nie dam chyba rady zbudować tych skrzypiec. Zdecydowanie za 
mało czasu…
Tak wyglądał ten pochmurny dzień od samego rana. Adalberto Violino, bo tak 
nazywał się nasz bohater, krzątał się po swoim warsztacie, układając narzędzia 
i przeglądając najlepsze kawałki drewna, jakie udało mu się zgromadzić, by budo-
wać instrumenty muzyczne.
Adalberto był lutnikiem, czyli kimś, kto buduje instrumenty smyczkowe: skrzypce, 
altówki, wiolonczele i kontrabasy. Urodził się 70 lat temu w rodzinie, która z po-
kolenia na pokolenie zajmowała się lutnictwem. Już jego prapradziadek budował 
instrumenty smyczkowe, także pradziadek, dziadek, ojciec i wreszcie on. Nazwi-
sko pasowało do tej rodziny doskonale, ponieważ viole to właśnie grupa instru-
mentów smyczkowych, czyli takie, jakie budowali. Trzeba powiedzieć, że rodzina 
Violino niczym się nadzwyczajnym nie wyróżniała. Byli to ludzie uczciwi, serdeczni, 
chętni do pomagania sąsiadom i wszystkim, którzy pomocy potrzebowali. 
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Niezwykłe w  tej rodzinie było oczywiście to, że od pokoleń budowała ona 
wspaniałe instrumenty smyczkowe. Rodzina Violino.
Żona Adalberta ciężko chorowała i od kilku lat już nie żyła. Naszemu boha-
terowi pozostało czworo dzieci: dwie córki i  dwóch synów. Najmłodszy syn 
zdobywał doświadczenie u innych mistrzów budujących instrumenty smycz-
kowe. Zgodnie z rodzinną tradycją, miał przejąć wkrótce warsztat ojca. Zresz-
tą Adalberto czuł się coraz słabiej i pora była najwyższa, żeby mniej pracował.




